
W parku 

 

Mieszkam obok parku. 

Pięknego parku miejskiego, 

w którym zieleń sięga  

do nieba niebieskiego. 

 

Teraz codziennie rano, 

kiedy otwieram okno 

podziwiam to, co rośnie,  

co zmienia się w oczach radośnie! 

 

I zachwyt wielki we mnie,  

nad pięknem ptaszków, roślin… 

dla drzewek, dla zwierzątek, 

że dały nam początek… 

 

Początek dobrych myśli 

że pewnie nam się ziści to, 

na co czekamy  

co mimo wszystko… mamy. 

 

Mamy wszystko co piękne... 

bo to co nas otacza 

nigdy nas nie zdradziło, 

nigdy nie opuściło. 

 

Cudna przyroda wokół 

i radość nasza wielka,  

kiedy patrzymy na nią  

i… serce nasze… pęka. 

Ula Degucis 


